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DZIERNIK POLITYCZEO 


S$POŁECZEO LITERACKI 


Prenumerata wyncsi z cdbieraniem w Administracji miesięcznie 400 mk, z odnosze- ub Adres Redakcji t Administracji: Częstoch ywa ul- N, P- Marji £L. -otwarta codziannię 
niem i przesyłką pcczłową 440 mk. Ceny ogłoszeń: pierwsza strona za wiersz b Pe EA od g. 9 rano do 7 w. Telegraf. „Kurjer—Ozęstochowa*, Telefon 4. Nadęsłanych rękoBł- 
edreszjsliowy lub jego miejsce 60 mk, druga i trzecia 70 mk, czwarta 60 mk, za E „A sów, z wyjątkiem zastrzeżonych, Redakcja nie zwraca. Na zasadzie nehwał Zjazdu Zw. 
wiersz nonparelowy, Ogłoszenia w tekście przed kroniką 1 pod telegramami 10.mk. za CELE (EE) Prasy prowincjonalnej, wszystkie komunikaty instytucji prywatnych i społecznych pod- 
wiersz, Nekrologi ro marek 70 za wiersz. Drobne ogłoszenia, po .20 marek za wyraz. Pus legają opłacie, Każda nowa podwyżka taryfy obowiązuje wszystkie jaż przyjąta ogłQ- 


Ogłoszenia zagraniczne o 100 %, droższe, 


WileńsZCZYZNA przed [OZSIYZYSNIĘCIEM 


(Wywiad z generalnym komisarzem wyborczym, 
p. Zabierzowakim). 


©d specjalnego delegata „Kurjera Częstochowskiego. 


Wilno, dnia 3 stycznia 1922 r. . 
Uprzejmy p. generalny komisarz wy: 
borezy udzielił mi łaskawie następujących 
informacji, dotyczących akcji przedwybor 
czej w ziemi wileńskiej. 

Rozmowę naszą rozpocząłem od zapy: 
tania jak się przedstawia dotych:zasowa 
skeja. 

— Moim zdaniem, — zaczął p. komi- 
ŝaąrz—jest przeprowadzenie akcji techni- 
cznej, Mam w tym cela podległe mi bez 
pośrednio organa wyborcze, jak komisa- 
rze wyborczy i spisowi z vdpowiedniemi 
biurami, 

Osla ziemia wileńska podzielona jest 
na 12 ekręgów. Z nich pierwszy i sów 
sty są bierne, są to okręgi Szyrwiński i 
część trockiego, które włączybśmy do te 
renu głosowania, jakkolwisk leżą one po 
za linją graniczną, Uozyrione to zosta: 
ło dla podtreślenia naszego stanu pozie” 
dania. 

W każdym okręgu jest komisarz wy- 
borezy i komisarz spisowy. Prócz tego 
są specjalne organa wj borsze, jak kom = 
sje okręgowe—po I na okręg oraz komi 
sje obwodowe, mieszczące urny. 5 

Komisarze spisowi ukończyli swą pra 
cę, a wigo gsplsuli tych, eo byli upowa- 
żmieni do głosowania. Dalsze czynności 
nateżały już do komisji okręgowych i ot- 
wodowych, kióre przyjmowały reklamacje 
ì gd siebie uzupełnisły te spisy, które 
już dnia 3 stycznia będą podpisane i do- 
atarczone komisjom obwodowym. 

Komisje okręgowe i obwodowe skla- 
dają się e elementów miejscowych, z u- 
wzglądnieniem mniejszości narodowych. 
Wpływ mój na nie jest też z n:tury rze 
czy jedynie kontrolujący. 

Komisje obwodowe pracają już od 
12.12. Mają one 315 urn wyborczych, rož 
sianych możliwie gęsto, by jaknajbardziej. 
ułatwić ludności dostęp do urn. 

A więc pod względem technieznym 
wybory — mimo krótki termin, jaki nam 
dano i różne inne trudności—jaż zestały 
zakończe ne, 

— Jaka też jest, panie komisarzu przy 
puszczalna ilość uprawnionych do gloso- 
wania? ~“ i 

— Trudno mi jest teraz odpowiedzieć 
ma to pytanie. W ksżdym razie jest rze 
czą aż nadto widoczną, iż udział wybor 
ców jest znacznie większy, niż pierwotnie 
przypuszezano. Wogóle żaś uprawnionych 
do głosowania jest ód 45 do 58 pr. ogó- 
ło ludności. 

Qyfcy te ulegać będą znacznym wa: 
kaniom, w zależności od tego, czy rodzi 
ny poszczególne z Rosji wróciły już, czy 
mie. - 

— A czy stosunek żydów i litwinów 
do akcji nie zmieni się? 

— Wprawdzie żydzi oficjalnie nie bio 
rą udziału w wyborach, jednak prawie 
we wszystkich komisjach wyborczych są 
przedstawiciele żydowscy, Nie wyczuwam 
też przeciwdalałania oficjalnego ze strony 


a 


ów. 

Sfery zaś żydowskie haudlowo.prze- 
mysłowe wypowiadają się za udziałem w 
wyborach. „Chociaż więc żadnej sty ży 
dowskiej niema, jednak w ogłoszeniach 
list polskich w wielu miejscowościach fi. 
garają podpisy żydowskie, z ezego mo» 
znaby wnioskowzć, iż pewna ilość żydów 
bądzie głosować ns listy polskie. 

Co zaś do litwinów, to w ostatnich 


czasach, mimo ogromnej agitacji z Kow« 
na ża abstynencją, litwioi już przychyla: 
ją się do wzięcia udziała w wyborach, 
zwłaszezs, gdy widzą bezstronność apara 
tu wyborczego. Dowodem tego zgłoszo- 
na z gminy dangeliskiej (pow. święciań: 
ski) lista litewska. 

Wśród białorusinów są wprawdzie 
zwolennicy wstrzymania się od wyborów, 
bardzo wydatnie popierani z Kowna, ale 


są też liczne grupy, które całkowicie sta - 


nęłg na stanowisku wzięcia udzialu w 
akcji. 

— Jaka też jest ilość ludzi podają- 
cych się za rosjan i czy oni będą glo- 
sować? 

— Rosjan jest u nes bardzo niewiele, 
Wogole pod wzgledem wyzaaniowym zje 
mia wileńska „ma 78 pr. katolików, 9 pr. 
prawosławnych 11 pr., wyznania mojże- 
szowego i 2 pr. innych wyznań. 

Pod względem narodowościowym—we 
dlug danych z roku 1919, niedawno rko- 
rygowanych—mamy polaków 64 pr., litwi 
nów 9 pr., żydów 11 pr. a rosjan biało: 
rasinów i innych 16 pr. « : 

Ponieważ więs faktycznych rosjan u 
ñas prawie niema, a są jedynie stżrowie 
ry, bardzo przychylnie dla sprawy wybo 
rów usposoblesi, wigo też ludność prawo 
sławna weźmie udział w wyborach, choć 
zgłoszono jedną tylko listę rosyjską w 
pow. brasławskim. 

— Czy przebieg wyborów bezpośre- 
dnich zapowiada się spokojnie? 

~- -Go do spokojv, to dotąd nie sygna: 
lizgowano żadaego niebezpieczeństwa, mo» 
uącego go zakłócić, Wzmogła się wpra 
wdzie agitacja «a powstrzymaniem się od 
wyborów, chodzą nawet wieści, iż ci „co 
będą głosować będą mieli spalone domy, 
—ale wobee ogólnego spokoju w kraju Są 
to rzeczy niegroźne, 

Zə jednak moim obowiązkiem jest za 
pewnienią bezpieczeństwa głosającym oby 
watelom i urnom, więc postaralem się o 
zorganizowane straży obywatelskich, pod 
porządkowanych śsiśle komisjom okręgo- 
wym. 

— Kiedy znane będą ostateczne wy» 
niki? 

— Bezpośrednio po wyborach obliczeń 
dokonywać będą poszczególne komisje ob 
wodowe. 11 stycznia zbiorą się komisje 
okręgowe, dla dokonania dalszych obli« 
czeń zaś ogłoszenie oficjalne wyników na 
stąpi w dnia 18 b. m. 

Wogóle zaznaczyć należy, że ludność 
wyborami ogromnie się zajmuje, ale z po 
wodu ciemnoty dzieją się rzeczy, które 
w pewnym stopnia spowodują mimowol: 
ną abstyneacją. Szerokie masy są tu po» 
lityecznie zupełnie surowe, kobiety wiej: 
skie nie mogą się oswoić z myślą o po» 
siadanym prawie głosu. Lud zań często 
się pyta, poco ma głosować, skoro już za 
pisał się do Polski, (Ma on tu na myśli 
zapisywanie się na listy wyborcze), 

Atmosfera wyborów jesk zupełnie swo 
bodna, prasa korzysta ze wszelkich swo» 
bód, sgitacja również nie doznaje żadne- 
go skrępowania, Z, Re. 


Przyp. Red. Koresponiencję powyższą 
naszego umyślnego Sprawozdawcy zamie- 
szczamy z jednodniowym opóźnieniem, a 
to z przyezypy opóźnienia przy doręcza” 
niu nam jej przez pocztę. 
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Szanse bloku 


(Głos p. F. Raczkowskiego; 
(O! specjalnego korespondenta 
Wilno, dais 4,1 1922 r. 

Wobee tego, -że chwila decydująca 
jest eoraz bliższą, a ostateczne posunię 
cie, jakie uda się jeszcze wykouać w cią 
gu kilka dni pozostałych, nie zmienią za 
pewne fizjognomji Sejmu, uważałem za 
wskazane zwrócić się do p. Raczkowskie 
go, członka Polskiego Centralnego Komi- 
tetu Wyborczego, prosząc go © opinją co 
do list bloku narodowego. 

— Jakie szanse ma P. C. K., W. w 
Wilnie samym, zapytałem na wstępie. 

— Wilno jest dla nas zupeł 
nie pewne. Nawet gdyby żydzi I iu- 
ni wzięli udział w wyborach gremjalnie, 
uda nam się przeprowadzić większość po 
słów wśród 18, których ma wybrać Wil- 
no. Gdy zaś żydzi wstrzymają sią od ak- 
cji, będziemy mieli 4,5 ogólnej ilości po- 
słów 2 Wilaa. 

W powiecie wileńskim widać ogromną 
agitację przedwyborczą, zwłaszcza ze stro 
ny „Odrodzenia“. Wytężona jego akcja 
wykazuje n'etyle stałą energją „Odrodze 
nia*, ile raczej ogromne zasoby śródków 
materjalnych, któremi operują najwidocze 
niej, bez. skrupułów, Mimo to jednak 
Szanse nasze są zupełnie pewne, 

— A jak stoi akcja przzdwyborcza w 
powiatach. ; 

— W powiatach każdy bez: 
warunkowo głosowałby za 
Polską. Jeśli zaś mimo to padaą gło 
sy za listami inaemi, nie zaś P. ©. Kom. 
Wyb. wyniknie to stąd jedynie, że lud 
wiejski politycznie zupełnie surowy, nie 
może się często rozeznać w agitacji, od= 
dać też może głos na listę tę, czy ianą, 
bo wszyscy agitatorzy lewi- 
cowi utrzymują, żesą za wcie 
ieniem do Polski. 

Każdy, kto się styka bezpośrednio i 
stale z ludnością ziemi wileńskiej, Kto 
zna „jej nastrój ku Polsce, doskonale ozu» 
je, jak miesłaszsemi były obawy tych, 
którzy w żaden sposób nie chcieli się go 
dzić na rozstrzygnięcie sprawy przynale- 
żności Wilna drogą plebiscyta. . Doświad 
czenie nas nczy, że plebiscyt byłby naj= 
lepszym „rozwiązaniem sprawy, bo nawet 
„„sStarowiery* głosowaąliby za Polską, `` 

Bądźcobądź, “poza wymienionym już 
powiatem wileńskim, zupełnie są pewce 


szęnia od dnia zmiany cen. bez uprzedniego zawiadomienia, 


narodowego. 


członka Centr. Kom. Wyb.) 
„Kurjera Częstochowskiego”). 
powiaty lidzki i brasławsk', Nie jest to 
bez znaczenia fakt, że powiaty te, jako 
do niedawna część niezaprzeczoną Polski, 
brały już w pewnym stopniu udział w ży 
ciu politycznym i dzięki tamn nie tak ła 
two ulegają podszeptom szkodliwej agita 
cji t. zw. grup lewicowych. 

— W jaki sposób te właśnie grupy 
popierają wysunięte przez siebie listy? 

— Szczery stosunek bloku narodowe 
go do Polski i bezwzględna popularność 
hasła wcielenia do Rzeczypospolitej ziemi 
wileńskiej bez żadnych zastrzeżeń zmusi 
ła i naszych przeciwników. politycznych 
do zmiany opierzenia. M 

Dlatego też ci wszyscy, którzy są pó: 
ża Polskim Centralnym Komitetem Wy: 
bereczym, udają, że stoją na sta 
nowisku bezwzględnego wcie 
lenia. Jeśli zaś mimo wszystko zdobą 
dą oni pewną ilość mandątów, będzie to 
nie tyle dowodem zaufania do nich Muda, 
ile raczej daniem wiary tym. właśałe fał- 


szywym zapewuieniom, na których popar =- 


cłe „„odrodzeńiowey" . zwłaszcza mają ta: 
kie argumenty, jak obiecanie ziemł, kre= 
wy, konia. Niektórzy agiłatorzy są Ba- 
wet tak pohopni i hojni, że obiecują „skó 
rę z obszarnika!. i 

Mimo to wszystko jednak. siły tych 
czyoników są stanowczo przeceniane przez 
tutejszą prasę federalizującą, w guście - 
np. , Gazety Krajowej“. Czas zaś najbliż- 
szy pokaże jaki jesł stosunek ludu wileń 
szezygny do-demagogji przedwyborczej. 

Lud ten jest nieuświadomiony w du= 
żym stopniu to prawda, ale ma zdrowy 
instynkt narodowy, którym się kieruje, 
jeśli też zdarzą się wśród niego jednostki 
obałamacone, wią to będzie tych nieoś- 
powiedzialnych czynników, które tu aai 
siaty, ani orały, a przybyły tylko po gło 
sy i wpływy dla tej grop , hio mogge 
ich znaleść tam, gdzie ogół jest więcej u 
świadomiony,—w kraju. 

I dlatego właśnie, co tu podkreśliłem, 
stanowezo jestem tego zdanią, że listy 
bloku narodowego ększe 
odniosą zwycięstwo, które bę- 
dzie jednocześnie zwycięstwem 
zdrowego instynktu narodo- 
wego, uicovcogo nawet szerokim ma- 
som na kresach. ke RD 


DE 


Kremer-Chejfec i Wiera Chołodnaje. Wywiad na korzyść 


mer, która ma zamiar 7-go stycznia dać 
drugi koneert przed publicznością polską 
O „artystycznych* zdolnościach tej pa 
ni dowiaduje się „Gdz. Por.*, garść 
ciekawych szczegółów, nie» 
stety, jak widać, nieznanych 
naszej policji politycznej, ani 
tej instytucj), ktora zezwoliła na przyjazd 
pani Kremer do Polski, , 
Z dobrze poinformowanych źródeł ro 
syjskich dowiaduje sią „Gaz. Por": -7 
1) Pani Ira Kremer jest źoną p. Chej' 
fica, byłego redaktora „Odeskich Nowo- 
stiej“, który po rewolucji przystał do bol 
szewików i razem z nimi działał, 
2) Za czasów okupacji Odesy przez 


oficerów 
jopola.— Defensyw: 
wicy. — » e : 


cuski n Iść. 
Bolszewie stanowili zlikwidować 
PY PORE 
często robią. Rosjanka- era 
dnaj RA, o 


a MU”. k wyczajki odeskie, 
A W ch  czrezw: ki odeskiej, 
gdtie łachaciami jej tri nakokainizowa 
ni i pijani ajenci czrezwyczajki i znani 
bandyci komuniś i a Odesy. Pani Kre: 
mer, wystrojona w czerwony 


ubiór z czerwonym kaptur- 

kiem na głowie urozmaicała im 0z- 

' pawą swym śpiewem. Spiewała przy a- 
iskach rozbestwionych szumowis, śpie: 

ała wtedy, gdy obok w tymże lochu roz 

zeliwano i męczono „Kontrrewolucjoni- 
s 


| 4) Gdy Odesa była zajęta przez woj 
ska Denikina, pani Iza Kremer pozosta- 
= w Odesie, jak widać, z ramienia czre 
| zwyczajki. k - 

_  Defensywa denikinowska miała wyżej 
- przytoczona szczegóły, ale że po pierwsze 
= w defensywie gen. Antoniego Denikina u 
= rzędowala daźo agentów bolszewickich: 
_ po drugie, źe Kremer umiała zdobyć przy 
_ jaciół i mecenasów wśród członków ar: 
_ mji Donikias, udało się więc jej pozostać 
| ma wolności. Ta sama Isa Kremer, któ- 
| ra „koncertowała“ w lochach czrezwym 
_ czajki przed katami bolszewickimi, wystę 
 powała juź w kasynach oficerów deniki. 
 nowców, mając na piersi trój- 
barwną wstęgę rosyjską. 

' Gay jedne z pism rośyjskich zaczęło 
" oskarżać Kremer, to przysłała list do re 
_ dskojj, w którym nie zaprzeczała faktu 
_ występów w czrezwyczajce, ale dowodzi» 
la, 46 „oma była zmuszoną ku 
temu przez okoliczności”. 
(u, tak)! AS 

= 5) Po wycofania się Denikina z Ode 
sy p. Kremer omigrowała do Konstanty- 
nopola, bo, jak moźna przypuszczać, albo 
| madal sprawowała obowiązek agentki bol 
_ szewiekiej, albo, teź słaźąc „i naszym i 
| wsszym*, zawiniła czemóś przed bolszewi- 
_ kami i nie chciała spotkać się z nimi raz 
jeszez0. 

"_ Defensywa sojusznicza w Konstantyno 
pela prawie przez cały rok nie dawała 
pozwolenia na wyjazd z Konstantynopo* 
ła i bardzo (bacznie przyglądała się jej 
źrsiu w stolicy imperjum ottomańskiego. 
W koścu p. Kremer zdołała i tu zna- 
_ leźć sobie pomocników i wyjechać do Ea 


e Nie Zany twierdzić, że p. Kremer 
 febkecnie jest w stosunkach z bolazewi- 
kami. Ale natomiast wiadomo nam do- 
skonale, źe bolszewicy posługają się te- 


/ raz znanymi osobistościami ze świata ar- 
tystycznego, literackiego, adwokackiego. 
p aprzykład, do redagowania pism w 


e: 


Todzaju „sowieskije Otkliki*') itd. 
= Cey nezeohoislby władze odaośae za- 
č się tą sprawą i czy nie nadawałby 
się „Pawiak”, jako miejsce zamieszkania 
dla zasłuśonych „sowieckich“ artystów? 
- Zresztą, najlepiej zrobiłaby pani Kremer, 
gdyby natychmiast porzuciła Ojezyznę 
EASZĄ. 


NOZ "(zm 18 
Wiadomości polityczne, 

| W Niemczech o marynarce 
= polskiej. 


Z 

= Korespoadent „Vossische Zeitung” do: 
nest, że podczas, gdy pierwotnie polscy 
 eficerowie marynarki mieli być wysłani 


do Aoglji i tam nabierać wyksstałcenie 
fachowe, a fiota polska miała być organi 
zowana wedle wzorów angielskich, obec- 
mie Rząd Polski zawarł z Rządem Frau- 
askim amowg, w myśl której wszyscy 
polscy oficerowie marynarki będą szkole 
mi we Fraacji. 


© 
z 
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-_ Pamiętniki 

kz |-- 

5 powojenne. 


4. 


+ Po krwawym deszczu wojay tomy pa- 
 miętników rodzą się jak grzyby; jednak 
_ detąd głównie w Niemczech Francuzi na 
 gywają te ogromne książki niemieckich 
_ generałów, ministrów i dyplomatów „me- 
= moires justificatifs“. Chodzi w nich bo. 
wiem niemieckim znakomitościom 0 wy- 
kazanie, że oni sami nie dopuścili sią ża- 
_ laej z zarcucanych Niemcom okropności, 
ge byli przeciwnikami wojny podwodnej, 
że zawsze nakłaniali cesarsa do pokoju i 
_ Š przewidywali klęskę... Obecnie wydał 
taki pamiętmk gən. Falkenkaym, który od 
| 14 września 1914 r. do 29 sierpnia 1816 r, 
_ gajmował stanowisko szefa sztabu armji 
_ miemieokich, to jest faktycznie stanowi- 
sko naczelnego wodza. Falkenhayn prze- 
- prowadził w jesieni 1914 r, nieudaną ofen 


„Kurjer Częstochowski* 6 Stycznia 1922 r. 


„Fosfalina D-2 Monikowskiego” 


idealny środek odżywczy w postaci 
mączki dla dzieci i osób osłabionych. 


Wyrób Fabryki 


Przetworów 


Sp. z ogr. odp. 
w Częstochowie ul. Piłsudskiego N 
„Fosfalina D-ra Monikowskiego'* zyskała 


i została dozwolona do wyrobu i sprzedaży przez Mini- 
sterstwo Zdrowia Publicznego za Ne 34344/3050/21 S. 65, 


Żądać wszędzie!! 


sywę nad Yzerą i pod Ypres. W 1915 r. 
armjami Hindenburga i Mackensena zai- 
szezył armje rosyjskie i serbskie, W 1916 
roku rzucił wszystkie siły na Verdun 
I jak bitwa nad Marną była dla jego po 
przednika Moltkego, końcem karjery, tak 
Verdan stał się skałą tarpejską dla Fal- 
kenheina. Ustąpił miejsca Hindenburgowi, 
Wydał pamiętnik nawet taki trzeciorzą: 
dny aktor wielkiej wojny, jakim był kan 
elerz Michaelis, następca Bethmanna w 
1917 r. Z austrjackich generałów ogłosili 
swe wspomnienia hr. Stuergh  zaany ze 
swego pobytu w Krakowie i feldnaarsza- 
łek Conrad. Ten ostatni, faktyczny do- 
wódca naczelnej armji austrjackiej przez 
trzy lata wojny, pisze w pierwszym toe 
mie swej książki głównie o swych zabie- 
gach przed r. 1914, celem przygotowania 


A O OOO 


Odżywczych 


sm 


). 


uznanie 


Żądać wszędzie!! 


c, i k. armji do wojny. Gonrad był zwoe 
lennikiem wojny prewentywnej z Włocha 
mi, przeczuwał bowiem, że Włochy w 
wielkim konflikcie europejskim oświadczą 
sią przeciw monarchji habsburskiej, „Z 
chwilą, gdy Włochy wystąpiły w r. 1915 
przeciw nam, wojna była już przegrana 
są jego słowa. 

Z fraocuskich palladynów wielkiej 
wojny żaden mie wystąpił jeszcze z pa: 
miętnikiem. Może dlatego, ża nie potrze 
bują się usprawiedliwiać, Może nie chcą 
wpływać na sądy współczesaych. A zre- 
sztą maraz. Foch —gdyby go zbytnio na. 
gabywane o „Memoires“ — może odpo- 
wiedzieć poprostu: 

— „Zbyt jestem zajęty robieniem hi- 
storji, bym miał czas o niej pisać.. “‘ 


nanmanna 


TRZEJ KRÓLOWIE, MONARCHOWIE, 


Częstochowa, 5-1-22. 


Przyszli ale nie do Betlehem- 
skiej stajenki, gdyż się tylko o 19 
wieków spóźnili, lecz przybyli, 
każdy do swego dziedzictwa, tro- 
ny i władzę nad ludami wiernie 
im oddanymi obejmując. 

Myśmy mieli ich aż trzech: 
Car Mikołaj II i już ostatni, Kai- 
ser Wilhelm również ostatni, bes- 
tja w skórze ludzkiej i c.k. Fran 
ciszek Józef „staruszek poczciwi- 
na, kukła w rękach reżyserów z 
nad Sprewy. 

Byli oni i byli ich poprzedni- 
cy, oni „Boga pomazańcy*. Byli 
śmy ich paddanymi, ale to pod- 
daństwo stało się tylko zwykłą 
formalistyką. a tę zrodziła prze 
moc terroru. ; 

Ani Mikołaj II, ani kaiser Wil 
helm, prócz nielicznych renega- 
ów z pośród Polaków, nie znale- 
tliby w dawnych zaborach ludzi, 
Źrzy których pewni byliby, iż, gdy 
pę znajdą sam na sam, z niemi 
sich cesarskie mości“ mogłyby 
„Leować bezpiecznie Taki bowiem 
obł ogrom nienawiści wśród naro 
bypolskiego im podwładnego. 
du Wśród tej „Najjaśniejszej Trój 

znalazł się dynasta, który po 
cy* przez swą politykę, napozór 
trafiłwą dla narodu polskiego, zje 
życzli sobie szczere oddanie mu 
dnać ona polaków. 
się gr pod jego tronu szły w na- 
' I zlski różne manifesty, pra- 
ród polgi, ale, gdy u góry szedł 
wa i dobroci, jadowite węże peł- 
głos od stóp tronu wiedeńskiego 
załyciznę sączyły w dusze i ser- 
i truednostek 0 organizmie słab- 


. szym, o poczuciu narodowym nie 


dość wyraźnie skrystalizowanem. 
Zjawili się wtedy na widowni dzie 
jów ostatnich Polski tacy ludzie, 
jak przywódca ruchu germańsko- 
socjalistycznego Ignacy Daszyń- 
ski i wielu, wielu innych, nieraz 
czołowe dziś stanowiska zajmują 
cych a którym dusz polskie zatru 
ła c. i k. dynastja. Wpływ tej 
dynastji na Polskę był najsilniej- 
szy i najobfitsze wydaje owoce, 
bo ostatecznie o chwilowej -przy- 
należności Wielkopolski do cesar 
stwa niemieckiego świadczy już 
tylko zamek kaisera w Poznaniu, 
o tragicznie gdzieś zaginionym 
Mikołaju II zapomniał b. zabór 
rosyjski już zupełnie, a już o ja- 
kimkolwiek spaczeniu ducha pol- 
skiego w b. Kongresówce nie mo 
że być nawet mowy. 

I tylko królewskie tradycje, po 
lityka dworska, służalczość i ka- 
marylle—wszystko to przynieśli 
nam w spadku ludzie o duszy 
przez jednego z trzech króli za- 


mł 
Małopolsce, w jej prasie, 
pomimo pozorów republikańskich, 
od czasu do czasu zjawiają sig 
nieśmiałe głosy, wołające ku Po 
sce: chcemy króla! Wiemy jakie 
to są pragnienia i intencje. 

Trzej królowie, monarchowie 
należą już do przeszłości... 

Trzeba, aby szczery duch repu 
blikański duch mowoczesnego de 
mokratyzmu, przekreślającego ideę 
tronów i królów, zapanował nie- 
podzielnie nad całem życiem na- 
szem. 


A. Paciorkowski, 


Trzej Królowie, 


Idą gościńcem Trzej Mądrzy Króle, 
Dary niosący w ciężkiej szkatułe, 
Mirrę, kadzidło i złoto. 


Gwiazda migoce, mróz ciśnie tęgi, 
Wicher świąteczne drze im siermięgi, 
A oni idą mimo to. i 


Przeczuli bowiem po znaków mnóstwie, 
Ze Boga znajdą w ziemskiem ubóstwie, 
U matki-Panny przy piersi. 


Żywot niejeden człowieczy minie, 
Oni wciąż śpieszą w świat ku dziecinie 
Powitać chcą Ją najpierwsi. 


Długo przez ziemię wędrując obce, 
Blask wreszcie widzą w stajennej szopce 
I wraz u proga przystaną. 


Żywego wkoło nie zajrzeć ducha, 
Wół jeno z osłem żuje a chucha 
I pachnie od żłobu siano, 


I lęk zdjął Mądrych Trzech Króli wielki, 
Bo gwiazdy oto blask wskazicielkj, 
Swiadczy, że stoją u celu. 


„Żaliż nie pod tem dziecię podstrzesiem? 
Czyż nie tu serce stęsknione niesiem, 
Od lat, od wieków tak wielu?* 


Wtem, gdy tak z sobą radzą po cichu, 
Pastuch się w mterzwie ruszy na strychu 
I czego chcą tu, zagadnie, 


—,„Samotrzeć oto idziem z oddali, 
Dziecka szukamy, co świat ocali 
I dusz dziedzinę zawładnie. 


Trzej Króle sąśmy, Mędrcy ze Wschodu, 
Pólżywi z chodu, głodu i chłodu, 
Przemożną gnani tęsknotą. 


Skarby niesiemy w sakwach rozliczne, 
Kadzidło, mirry ziarna goryczne 
I szczere w szkątule zioto. 


Żywot we drodze znojnej strawiłim, 
By u stóp Bożych rozesłać kilim 
I dary złożyć troiste, 


Wskaż nam to dziecię, czleku ubogi, 
A z nami łaska Boża w twe progi, 
Pospołem wejdzie, zaiste!“ 


—,„Niemasz tu dziecka, o Monarchowie! 
Trzem Mądrym Królom pastuch odpowie 
I wnet się z siana wygrzebie. 


„Lat dwa tysiące mija bez mała, 
Odkąd je Matka na świat wydała, 
Dziecko znów Bogiem jest w niebie... 


Kadzidło księdzu niech służy do Mszy, 
Js tam na złoto wasze łakomszy, 
Gorycz schowajcie dla siebie!* 


f Maryla W olska, ; 
LJ 
Kronika. 


Od Redakcji. 

Następny numer „Kurjera* ukaże się 
w sobotę o zwykłej porze. 

Przed głosowaniem na Wi: 
łeńszczyźanie. 

We czwartek rano wyjechało s Ćzę- 
stochowy 66 osób, które są uprawonzec- 
nione do głosowania na tereni» Ziemi Wi 
leńnkiej. 

Odjeżdżających Żegaało liczne 
krewnych, znajomych | Koło Polek, 
interesująca konferencja. 

Dzićń, w piątek, dn. 6 bm. o gods, Z 
po poł. w sali „Ogniska Rob.“ odbędzie 
się a kolei IIl Konferencja polityczna, 
urządsona staraniem miejscowego Səkre- 
tarjatu Z«iązku Ludowo Narodowego, na 


której wygłosi dyr. Hoffmam z Dąbrowy 


prelekcję na temat „Zagadnienie pracy 
w polityce narodowej”, poczem nastąpi 
dyskusja. 

Konferencja zakończona zostanie o godz. 
4-8] i pół najpóźniej. Uprasza się o punk 
tualne pr-ybycie, 

Jesełka w „Ogniskuć:, 

Kto nie był aa preedstawienia „Jae 
selok” utworu Borowieckiego w trzech 
aktach, sześcia edsłoaach pod reżyserją 
p. Greflnga w „Ognisku Rohbotaiczem* 


(Krakowska 13), niech pośpiessy w 80: - 


botę 7-go stycznia r. b. o godz. 5=sj po 
poładnia. Czysty zysk przezpaczopy jest 
na rzecz Wilna. : 

Dobrowolna danina. :27E 27, 

Nauczycielstwo szkół powszechnych 
w Zawierciu pośpieszyło otiarnie z do- 
browolnem złożeniem daniny, przesyła: 
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„Kurjer Częstochowski* 6 Stycznia 1922 r. 


UCI 


SERJA IV-a! 


DLA MŁODZIEŻY DOZWOLONE. 


SERJA IV-a! 


ECZKA i POSCI 


„INDYJSKIEGO SZTYLETU” 


Program od soboty dnia 7-go, do środy ngo 
Stycznia 1922 roku włącznie. = = 
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Drariat w 6sciu częściach wytwórni Uniwersal Film Manufacturing Co w Nowym Jorku. 


oraz premjowane 


wwa EDDIE POLO 
rep ye Skargi na akcyzę. 


Koladze memu uciekł pies 
(wszystko się w życiu zdarza) 
trzy dni go szukał tu i tam 
aż znalazł u... maSarza, 


Lecz bywa gorzej w życiu tem 
gdy żona zginie komu 
a mąż znajduje wreszcie ją 
u... przyjaciela domu. r 
i. m, s. 


z 0 


jąc równocześnie list otwarty na ręce 
"p. min. skarbu Michalskiego. w którym 
wyrażają mu głęboką cześć i radość z 
` powodu przeprowadzenia uchwały ani- 
ny. Nauczycielstwo to, w liczbie 74 
osób złożyło na poczet daniny 74,000 
Mk. Na list ten odpowiedział p. mini: 
ster Michalsk serdecznem  podzięko- 
"waniem gront. uczycielskiemu w Za» 
wierciu za ic zyn obywatelski, który 
` powinien tembardziej znależć naśladow- 
ców, że pochodzi on od ludzi, nie wie: 
le mających. Bo też ci najbiedniejsi 
pierwsi spieszą z pomocą, gdy ojczy- 
„zna w potrzebie. Ta dobrowolna ofiare 
ność nauczycielstwa i wzrusza i poe 
budza do naśladownictwa. Zasilajmy 
skarb polski! 
Posiedzenia Rady miejskiej. 

Porządek obrad posiedzenia w dniu 
"9 bm, zapowiada: 

1) Wn. Magistratu o przedłużenie na 
rok jeden kontraktu na dzierżawę trotu» 
mru pod werandę cukierni „Oristal“ 2) 
Wo. Mag. o uchwalenie taksy dorożkar- 
skiej, 3) Wn. Mag. o dokonanie wyboru 
radców ubezpieczeniowych do Polskiej 
Dyrekcji Uberpieczeń Wzajemnych. 4) 
Wn. Mag. o dokonanie wybora 80 kandy 
datów na ławników i ich zastępców do 
Sądó . Pokoju I i III Qkręgów w Często 
chowie. 5) Odpowiedź Mag. na interpela- 
cję w sprawie żądań ochroniarek miej- 
skich, 6) Trzecie czytanie budżeta, 

Konferencja Żżydoznawcza 
w Częstochowie. 

W niedzielę daia 8 bw, w sali Stow. 
Rzem. Przem. ul. P. Marji 9 o godz. 4 
pop. zostanie wygłoszone przez p. J. Ole 
wińskiego sprawozdanie z odbytego w sto 
licy w grudniu r. ub. Zjazdu żydoznaw= 
czego. Na kcnłerencji poruszane będą s: rja 
wy z dziedziny tkonomiczno-spełecznej. 
Wobec aktualnego tematu Zarząd Stow, 
Razem. Przem. prosi pp. rzemieślników j 
kupców o liczne do sali przybycie. 


Zarząd, 

Bal cyklistów. 

Zarząd Towarzystwa Oyklistów urzą. 
åsa w dn. 7 bm. w sali lokalu klubowe- 
go (III aleja 54) bal. Początek e godz, 9 
wiecz. 

Strój wirytowy. 
puar pracowników państwe 


wych. 

"W niedzielę, dn. 8 bm. odbędzie się 
wiec pracowników państwowych, należą. 
z do organizacji zawodowych: Stow. 
Jwędników Państw. Zw. Zaw. Prac. Kol., 
Zw. Kol. Zjedn. Zaw. Polsk., Polski Zw. 
- Kol, Zrzeszeń pracowników biurowych 
P. K. P. Zw. Zaw. Naucz. szkół średnich 
Zrseszenie prooown. sądowych Rzpl. 

Przywóz masła. 

~ Władze pozwoliły, aby zwolnienie od 
ola masła i sera, przywiezionego z Danji, 
: „które Poeać miało tylko do dnia 
"1 b. m., przedłużone byłe de dn, 1 late- 


go r, b. 


Z różnych stron Słychać skargi na 
akcyzę piotrkowską. Między innemi na 
powiatowym zjeździe jednej z organizacji 
politycznych, wyrażono swe niezadowole- 
nie w następującej uchwale: Zjazd protes- 
tuje przeciwku postępowaniu akcyzy piotr 
kowskiej, która przy nadawaniu koncesji 
na sprzedaż wódek i tytoniu i t. p. po 
mija kandydatów z pośród b. żołnierzy, 
inwalidów it. p., a przyznaje je jednost» 
kom protegowanym, spekulantom często 
wbrew woli opinji społeczeństwa. 

O ulgi dla kupców. 

Do ministra skarbu udała się delegas 
cja sekeji wyrobów tytuniowych, istnieją: 
cej przy związku kupców żydowskich w 
Warszawie z memorjsłom żądającym pew- 
nej algi na punkcie daniny dla „prawie 
wszystkich e' lepów z temi wyrobami w 
Warszawie i «8 prowincji”. 

Kokainas. $ 

Wobec powtarzającego się sprzeda- 
wania kokainy z pogwałceniem wszelzich 
przepisów. Minist, zdrowia wydało fun- 
cjonarjuszom swoim polecenie ścisłego 
baczenia, aby apteki i składy materjałów 
aptecznych ściśle stosowały się do prze- 
pisów i aby kekaina uie była sprzeduwa- 
ni przez osoby do handlu tego nie upraw 
nione. 


Sprawa głośnego komunisty 

została ona odłożona. 

Zapowiedziana na środę sprawa gło= 
śnezo komunisty Bolesława S.śniska z po 
wodu nieprzybycia głównego świadka b. 
kierownika Wydz, II w Częstochowie p. 
Wojciechowskiege została odłożona. S. o- 
skarżony jest o rozpowszechnianie litera: 
tury komunistycznej, gdyż w roku ub, zna 
leziono u 8. kosz bibuły nielegalnej i 
sztandary z oapisarai komunistycznymi, 

z „Odeonu*', 

Kine „Odeon* demonstruje trzecią serję 
pięknego obrazu „O.łowiek bez nazwiska“. 
Dziś dzień ostatni, kto nie był, niechaj 
pośpieszy. 

Z „Paryskiego. 

Dzis ostatni dzień trzeciej serji peła 
nego nadzwyczajnych przygód obrazu p.t. 
„ladyjski sztylet“, W 
bieniec Kddie Polo. 

Kino „Nowy. 

„Za dawne winy* demonstruje kino 
„Nowy“. Obrąz osnuty na fle miłości i 
zemsty, obfituje w szereg ciekawych mo: 


mentów. Zdjęcia na tle malowniczych wie 


doków gór, 
Sprawa o czynną 
zniewagę sądu. 


Oskarżona zelżyła sąd i rzu- 
ocila w sędziego chlebem. 
Przed kilku tygodniami w Sądzie Okr. 

w Częstochowie rozpatrywana była spra* 

wa Władysławy Grzelewskiej, osksrżonej 

© kradzież biżuterji u po: Koźżmińskich, 
współwłaściciela firmy „Rawa i Koźmiń: 
ski“. Komplet sędziów w osobach: Chrza 

nowskiego (przewodn.) S»kełowskiego i 

Kędzierskiego, po rozpoznania sprawy po 

wyższej, ogłosił wyrok, którego mceą o0- 

skarżona szazana została, po zastosowa” 

niu amnestji na 2 lata i 8 miesięcy wię: 
zienia. 

Po ogłoszenia wyroku, gdy sędziowie 
opuszozali stół prezydjaloy, Grzelewska 
poczęła wołać w stronę sędziów: „Polski 
©rzeł, polska sprawiedliwość, bandyci, ra 
busie... poczem rzuciła w sędziów ka- 
wałkiem ehlebs, wagi około pół fanta, tra 


piękności amerykeńskie, 


roli głównej ulu- 


fając w ramię sędziego Sokołowskiego, 
Epilogiem zajścia tego była rozprawa są- 
pras w Sądzie Okręg. we środę dnia 4 
. m. 

Przewodniczył prezes sądu Okr. p. M. 
Kokowski w towarzystwie sędziów a80s0- 
rów pp. Bitnera i Kelera, 

Wśród zgromadzonej publiczności o- 
gromne zaciekawienie. 

Oskarżona jest kobietą w wieku z gó 
rą lat trzydziestu, przedstawia typ zawo: 
dowej złodziejki, a jej twarz nosi na sem 
bie znamiona złych instynktów. Kradzie- 
ży u pp. Koźmifńskich dokonała wspólnie 
a kochankiem swym urzędnikiem poczty 
w Warszawie., Lekkie prowadzenie życia 
wyryło też swe piętno na oskarżonej. Kie 
dyś mogła być nawet kobietą urodziwą. 

Jest silnie podniecona. Obrońcy nie 
er sla. Broni się sama, wierząc w swój 
t. ent krasomówczy, który wyraża się w 
zalowaniu sądu potokami słów, 

Na pytanie sędziego przewodnicźące- 
go o nazwisko rodowe matki, odpowiada 
lekceważąco: — nie pamiętam. 

Do obrazy sądu się przyznaje, ale gdy 
sąd zadaje jej pytania rzuca odpowiedź: 
Mam głowę zajętą swą chorobą, 
(gruźlicą kości i płac) & nie tym co kie: 
dyś powiedziałam | 

Sprawa toczy się szybke. Zeznsją pp. 
sędzia Sokołowski, K, Michalski | Marke 
wski, obecni podczas pamiętnego zajścia. 
Potwierdzają oskarżenie, a popiera je ró- 
wnież podprokurator Wałosiński. 

Rozprawy ukończono. Sąd udaje się ua 
naradę, poczem ogłasza wyrok, skazują- 
cy Grzelewską, z art. 154 i 158 K.K. za 
obrazę Sądu na 1 rok więzienia i za o: 
brazę czynną sędziego również sa 1 rok, 
a wobes zbiega przestępstw łącznie Ra 
1 rok. Wobec tego, że oskarżena została 


skazana poprzednio za kradzież biżuterji - 


na 2 lata i 8 m. Grzelewska pozostanie 
w więzienin 3 lata i 8 m. Po ogłoszeniu 
wyroku, oskarżona wychodząc w towarzy 
stwie policjantów z sali rzekła: wyroku 
nie uznaje, proszę o kopje. 

Taki był epilog znamiennego zajścia 
w Bądzie Okręgowym. 


„kom istyezna zbrojownia, 


Ozieniee, w okolicach $os- 
now6a, policja wykryła w domu niejakiego 
Starzyka, broń i amunicją w skrzyniach, 
zskopanych w sąsieku stodoły. 

Zskopana broń przykryta była deska= 
„mi, ułożonem! na kształt podłogi, na któ: 
rą narzncono słomę, Broń ukryto w roku 
1920, podczas nsjazdu bolszewickiego. 
Jest ta 15.000 ładunków, sę granaty ręcz 
ne i karabiny ręczne w większej ilości. 

Sprawa cygana i sski. 

We środę sąd okręgowy pod prze- 
wodnictwem sędziego Chrzanowskiego 
rozpatrywał sprawę Adolfa. Kwiatkow: 
skiego, cygana, Tomasza Cicheckiego, 


Nasiarionych o dokonanie szeregu kra- 


zieży w różnych miejscowościach. 

Sąd po przesłuchaniu oskarżonych i 
świadków, ogłosił wyrok skazujący A. 
Kwiatkowskiego na 2 lata i 6 miesię= 
cy więzienia z zaliczeniem aresztu śled: 
czego, T. Cicheckiego na 2 miesiące, 
a St. Ci checką uniewinnił. Oskarżo: 
A bronili adwokaci: Mężnicki i Win- 
nicki, 


Nieudany napad. 
W środę nad ranem ną mieszkanie in 


tendenta S piłala N. M, Panny p. W. @u-, 


zowskiege niewykryty bandyta dokona; 
napada, Wykroił szybę, wyrwał lofcik i 


Telma Percy i Eggy O'Dare. 


Anons: następna zmiana programu W Serja „INDYJSKIEGO SZTYLETUG. Szczegóły w programach. F; 


-dniach wyszła na jaw niesłychanie semsa 


a. 


widocznie spłoszony uciekł przez mur 
szpitalny tą samą drogą jaką się dostał 
do szpitala, Napastnik nie zdołał mic zae 
brać ze sobą. ? 


Gfiary 
(Złożone w Redakcji „Karjera Częęstoch.*) 


Na rzecz Wilna. ERA 

Jadwiga Żəlazowska mł. 1000. i 

Stefan Wereszczyński z Kościelca mk, 
2080. ZA à 

Na repatrjantów 

Władysławowie Kasińscy mk. 2000. E 

Na akademików. - A 

Dr stwo L. Wasilewscy zamiast w y 

cia „udziału w balu mk. 2 000, 


Najświeższe wiadomos. 


Miljardowe straty 
państwa, A 


Niesłychana panama w Dro- 
,  hobyczu. czę 
KRAKÓW, 5.1, (tel. wł.) W ostatoich 
cyjna sfira, odnosząca się do olbrzymich 
wprost nadużyć w odbenzyniar= 
ni państwowaj w Drohobyczu - 
Już oddawna krążyły wieści, że w tej 
isstytucji, której wartość oceniana jest 
na dziesiątki miljardów (i która uważana 
jest za jedną -z podataw sarscji naszej | 
waluty). Dzieją się niesłychane 
rzeczy. GŁ € 
Jak nas informują, dotychczaso | 
we wyniki badańujawniły nie. 
tylko fatalną gospodarkę, ale 
też systematyczne od lat po- 
pełnianc nadużycia, które na- 
raziły państwo na bajońskie 
wprost sumy. Dla przykłada wy- 
starczy nadmienie, że w lecie 1920 r. (t. 
j. w czacie nacisku wojsk bolszewickich 
na Małopolskę Wschodnią i połączonego 
z tem zamieszania w Zagłębiu naftowem) 
zniknęło kilka tysięcy wago- 
nów ropy. sy 
Takich rażących przykładów możnaby 
przytoczyć znacznie więcej. 
Dokenane zostały sensacyjne @- 
rzsztowania. da 
Bolszewickie przygotowania 
przeciwko Finlandji. 
HELRINF©ORS, 5.1. (iel, wł.) Dowódz 
two sowieckie w dolszym clągu fortyfi- 
kuje gorączkowo granicę fińsko=rosjską. 
W pobilża Bialego Ostrowa urządzono ga 
grody z. drutu kolczastego i ustawiono na 
pozycjach eiężką artylerję. ay 
Sukcesy powstańñcòw 
w Kamelji.- f 
HELSINGFORS, 5 1. (tel. wł.) Gazety 
fińskie donoszą, że Karelczycy -w ostat- 
nieh- czasach posonęli się naprzód. Ogło- 
szono stan wojenny. ra 


Petlurowcy zawieszają walkę. 


Tworzsnie nowych organiza” 


cji. — Nowe walki na wiosnę. 


LWÓW, 5.1. (tel. wł.) „Gazeta Wie: 
ezorna'* donosi, że w związku z zupołnym 
upadkiem rucba powstańczego na Ukral- 
nie przystąpiono tam do likwidacji wszy- 
śtkich instytucji rządu petlarowskiego. 
Nie oznacza to jednak zaniechania myśli 
o walce z Ukrainą sowiecką, przeciwnie 
tworzą Się nowe organizacje z żywiołów 
centrowe-prawicowych. Nowe walki meją 
wybuchnąć z wiosną, Nowa koncepcją 


4 
l 


premjera! 


1 


alki z sowietami opiera sią na stworze- 
u narodowego rządu ukrajńskiego con- 
rowo-prawicowego. Do koncepcii tej przy 
ączyli się członkowie byłego dyrektorja* 
m z Andrejewskim na ozele. 
ezpartyjni wchodzą do rzą» 
i du sowietów. 
MOSKWA, 5.1, (tel. wł.) W Moskwie 
_ odbyły się tam wielkie narady w sprawie 
" handlu z zagranicą. Jakkolwiek treść na: 
| rad trzymaną jest w ścisłej tajemnicy, 
_ dewiadują się z kół zbliżonych do czyn= 
mików rządowych, że rząd komisarzy ln. 
"wych postanowiono przekształcić w ten 
sób, że təki ministrów spraw zagra: 
"nych, finznsów, handlu i rorawiedli- 
i otrzymać by mieli bezpazżyjał. 


i „daleka i zblska, wik 


| — 100 rocznica T. Lenarto- 

# wicza. 

"W dn. 27 lutego 22 r. przypada setna 
rocznica urodzin Teofila Lenartowicza. Po- 
nieważ w Miłosławiu w Wielkopolsce znaj- 
duje się grobowiec żony poety, postanc” 

‘wily złączone w „Komitecie Obywatel 

akim“ w Miłosławiu Towarzystwa, grobo 
wiec ten wymagający naprawy "odnowić. 

| S. p. Jan Fruziński. 

" Zmarł nagle, przeżywszy lat 54, ś.p. 
~ Jan Pruziński, znany przemysłowiec i wła 
= ściciel fabryki czekolady. Zmarły przede 
_ stawia sobą wybitny typ człowieka, któ. 


SE 


za) 
z 


ry żelazną wolą i pracą zawdzięczał wy- 
łącznio sobie samemu los swoj i stano* 
| wisko, jakie zajął w przemyśle rodzin. 


-- = Założywszy małą fabryczkę cukierków 
ia haaye lat rozwinął ją w wielką fa- 
 brykę czekolady, wyroby której zyskały 
rozgłos nietylko w kraju, lecz i zagrani- 
cą, przeważnie na rynkach rosyjskich, 


_ Runięcie domu. 
- Zawaliła się piętrowa kamie- 
- mica w Mokotowie. — 26 osób 
i kilkanaścioro dzieci nocuje 
|... pod gołem niebem. 
PEGI dom murowany, należący 
do Mieczysława Wojtaśkiewicza przy 
ul, Madalińskiego nr. 4 (dawniej Grodz 
Ka) w Mokotowie w Warszawie od dłuż 


_ niem podmywała go bowiem woda pod 
_ czas odwilży lub długich i częstych de 
|. SZ€ZÓW. i 

= Onegdaj, około godz. 10 wiecz., je- 
| den z lokatorów tej rudery, idąc K 
_ schodach usłyszał głuchy łoskot, a je- 
= dnocześnie zauważył, że boczna ściana 
= powoli usuwa się w slronę podwórza. 
|. Gdy lokator ten wszczął alarm, wszy 
= Scy lokatcrzy w liczbie 26 osób, zajmu 
_ jący 8 mieszkań, w tem 4 na facjacie 
e rzucili się do ucieczki, 
"Pota wialac całe urządzenia miesz- 
_ kań na pastwę losu. 

~ Gdy ostatnia lokatorka wychodziła 


+52 dzieckiem, zagrożońa ściana runęła. 


= Policja 16 komisarjatu wzbroniła do 
j ~ stępu do walącego się domu, a jedno- 
_ cześnie zawiadomiła nowoświecki od= 
= dział straży ogniowej. 
= Strażacy 

pogasili światła w miesz= 


anlae 
i usunęli część rzeczy z najbardziej za 
grożonych pomieszczeń. Dopiero wczo 
_ raj, od godz. 9 reno czterech straża- 
ków, posiłkując się bosakami i kotwicą 


S 


S 


szego już czasu był zagrożony zawale: 


'umocowaną na sznurku, po uprzednlem 


opróżnieniu wszystkich mieszkań z rze 
czy, zaczęli burzyć szczytową, również 
grożącą runięciem, Ścianę. 
Wczorajszą noc wszyscy niemal lo: 
katorzy zawalonego domu spędzili pod 
gołem niebem. i 
Na następne noce komisarz miejsco 
wego komisarjatu obiecał znaleźć chwi 
lowe pomieszczenie dla bezdomnych, 
wśród których jest kilkanaścioro dzieci. 


maamme Im 1 % 


DZIAŁ KOBIECY 


Praca kobiet i dzieci. 

Paryski dziennik „Oevre* utrzymi xey 
bliskie stosunki z frąvc. sferami lewi-u= 
wemi umieścił kilka ioformacji o pracy 
kobiet i dzieci na G. Sląsku, Wiadomo: 
ści te zawdzięcza „QeYre* pani Klarze 
Olivier, artystce dramatycznej teatrów 
Antoire i Porte Saint Martin w Paryżu, 
która jesienią bawiła w naszym kraja. © 

Podajemy poniżej wrażenia któremi 
pani Olivier podzieliła się z redakcją 
„O0evre*. 

„Widziałam—mówi pani ©livier—dzie 
wozęta pchające po szynach taczki nała- 
dowane radą a to z tak wielkim wysił- 
kiem, że pot toszył się po ich policzkach 
czarnych od pyłu. Nieco na uboczu stał 
dozorca paląc tajkę przypatrywał slę spo 
kojnie męskienu udręczeniu młodocianych 
pracownie. 

Mówiono mi, że prawo niemieckie z 
1908 r. zabrania kategorycznie używania 
kobiet do pracy w koksowaiach i że pra 
we to weszło ogóluie w życie w r. 1915. 
Przekonałam się jednak naocznie, że tak 
nie jest, przynajmniej w stosunku do lu: 
dności robotniczej polskiej. 

Prawo niemieckie zastrzega również, 
ze nie wolno przyjmować do fabryk dzie 
wcząt poniżej lat 16 ani zatrzymywać 
ich tam dłużej niż do zamążpójścia. Ale 
i w tym wypadku ńle stosuje sią prawa 


przynajmniej na 'G. Śląsku. Widziałam 
na własne oczy, ozternas ie dziew=' 
częta, pracujące wśród o w zatruwa 


Jącego ich płuca pyłu węglowego. Wi: 
działam również w fabrykach kobiety za 
mężne pracujące wraz z mężami, ażeby 
podołać razem kosztom utrzymania ro- 
diiny z zarobków niższych niż gdzies 
kolwiek. 

Jeżeli ten wyzysk pracy kobiecej, przej 
muje już słusznem oburzeniem, to obnrze 
nie to wzrasta jeszcze na widok chłopców 
pracujących pod ziemią w szybach ko- 
palnisnych. Stanowią oni 10 pr. ogółu 
robotników schodzących do szybów. 


Na ten widok nie mogłam powstrzya 


mać się ed dania folgi mym uczuciom 
wobec osób, które mi towarzyszyły. 

„Oeuyre* zaznacza, że pani Olivier 
nosi się z myślą spisania zebranych przez 
siebie informacji, które zakomunikuje fran 
cuskiej prasie, 


STROJE KOBIECE. 


ŹŻabot i kwiaty. 
Koronkowy żabot z dawno minionych 
lat powraca, Na ciemnych z wysokimi koł: 
nieraami sukniach wygląda |ak spieniony 
wedosptd. Rozmiar żabotów jest nieusta» 
long. Duże żaboty są przypinane z pod 
spodu, mniejsze zaś przypięte są niałemi 

kokardkami z ozarnej aksamitki, 
Wogóle pomysłowość rozwija najwięk: 


„Kurjer Częstochowski* 6 Styczn'a 1922 r. 


Od soboty 7 stycznia i d 


"ze spadające wokoło 


dni nastepnych 


R | 


szą działalność koło szyi. Czarne suknie 
z Crepemde-Chine mają podwójne śnieżno 
Liałe kołnierze, przeważnie z organdie, 
zakończone na rąbku czarną aksamitką. 
Kołnierz taki z przodu pod samą szyją 
związany jest kokardką z wązkiej czar: 
nej aksamitki ze spadającymi bardzo dłu- 
gimi końcami. 

Prawodawcy mody są konsekwentni, 
bo wprowadzając żabot, wprowadzili ję” 
dnocześnie i długie koronkowa mankiety 
ręki fryzą, docho 
dzą cą prawie do końców palców. Modne 
są także koronkowe jakby pilsowsne koł 
nierze, przypeminające nieco kołaierze 
r. 1819 i 1820. 

Zaszły pewne zmiany w przybierania 
sukien kwiatami, bo oto modny  iotych- 
czas królewski kwiat japońaki chryzantem 
ustąpił miejsce królowej „wiatów róży. 
To też kwiat róży zjawia się tłumnie na 
sukniach i we włosach. Prawie wszystkie 
suknie balowe mają spódniczki przybra- 
ne u dolu wokoło mniejszemi lub więk: 
szemi różyczkami. Pięknie też wygląda 
każda biała suknia przybrana bialemi ró- 
żami. Oprócz kwiatów bardzo modne są 
wszelkie ozdoby z koronek, 


an a] 


Rozmaitości. 


(=) Nabożeństwo iskrowe. 

W zeszłym tygodniu, jak donosi „Daily 
Maily*, odbyło się w Nowym Jorkn pierw 
sze inauguracyjne nabożeństwo iskrowa 
przy adziale 100.000 osób, Mały pokój 
w domu prywatnym, noszący tysuł „Pier 
wszy radiokościół Ameryki", pomieścił ka 
znodzisją nowojorskiego, dr. Ryszarda 
Way Ward, drugiego pastora celebrują- 
cego, i chór, Za pomocą telefonu bez drutu 
nabożeństwo dcszło do różnych szpitali, 
stowarzyszeń, kongregarji, okrętów na 
morzu i du osób prywatnycb. Nabożeń- 


— m, 


stwa takia odbywić sią będą co niedzielę, 


Tajemnice zycia 
i śmierci. 

Tajemnica życia pozagrobowego — ta 
ołchłań wiecznie otwarta, a nigdy niezba* 
dans,—pociąga ku sobie Od wieków umy- 
sły zarówno prostaczków, jkk filozcfówy 
metefizyków, Moment rozstania duszy z 
ciałem, jako przełomowy na granicy życia 
i śmierci, dostarczał zawsze najwięcej na 
terjału obserwacyjnego, Kdgan Allan Poe, 
znany sutor fantastycznych nowel, studjo 
wał z zamiłowaniem rysy konających i 
zmarłych, bo studjum poddawało jego fan: 
tazji pomysły do n'esamowitych, maka: 
brycznych opowiadań. 

I dzieją sią w tym kierunku rzeczy 
dziwne i niezrozumiałe, 

W Meksyku przekopywano niedawno 
kanał i podczas tego natrafiono na gro= 
bowiec meksykańskiej arystokratycznej ro- 
dziny z 16 wieku. W jednej z metalowych 
trumien spoczywało ciało przepięknej 17 
letniej corki wodza Ighikupli, któ a pehnę- 
ła się nożem w pierś, gdy ojciec nie po- 
zwolił jej na małżeństwo z pewnym me= 
ksykańskim oficerem,. Dziewczyna wyglą: 
dała jak żywa, oczy zachowały swój zwy= 
kły blask młodzieńczy. Kiedy jednak trum 
nę wyniesiono na powietrze, zwłoki w je 
dnej chwili rozpadły się, zetlały i pozos 
stała tylko garść kości, 

A oto co podsunęło Ostarowi Wilde‘ 
owi pomysł do słynnej powieści: „Portret 
Woriana Graya", 


WW sobotę. 


premjera! 


w najnowszym 6 
akt. dramacie 


W sobote 


premjera! 


W r. 1700 amari kupiec dubliński, Ka 
rol Yon. Gdy w sto lat później praeko” 
pywano cmentarz dubliński, znaleziono 
zwłoki Yona zupełnie nienaruszone. Zwło 
ki te włożono zatem do szklaonej trumny 
i jeszcza dziś można je oglądać nienaru- 
szone. Komisja lekarzy oksfordskich stwier 
dziła fakt ten jako autentyczny. Oskar 
Wilde twierdził, że twarz Youa w szklan 
nej trumnie zmieniła; sią i co pewien czas 
starzeje, 

To znów nam przypomina, że -Ewers 
w jednej ze swoich nowel opowiada o 
przepięknej dziewczynie z epoki mamuto, 
którą znaleziono w bryle lodu nad Leną, 
na Syberji. Bryłę tę z wielkiemi ostroż= 
neśeiami przewieziono do Anglji i umiesz 
czono w specjalnie zbudowaocej piwnicy 
w muzeum brytyjskiem. Ale b>hater noe 
weli zakochał się w tej skonserwowanej 
w lodzie dziewczyn'e, z radł się do piw- 
niey, przekupiwszy stró. wi wydobył swój 
ideał s bryły lodu, Ciaiu jednak dziew- 
czyny, zetknąwszy sią z powietrzem, zoz. 
padło się w proch w jednej chwili. Boha 
ter zaś noweli dostał obłąkania. 


dostarcza wagonowo 
i ze składu 


Spółka Akcyjna 
„Polski Węgiel" 


„ELIBOR” 


Spółka Akcyjna 
Handlowo - Przemysłowa 


„i: J: BORKOWSKI” 


Oddział w Częstochowie, 
MAEN ZOE 
Wet oO KREDA 
=> NA KARNAWAŁ! 


Niniejszym zawiadamiam W.P., iż przyj- 


muje zamówienia na 


ORKIESTRĘ 


—- — (smyczkową) w doborowym zespole. — — 
W repertuarze najnowsze tańce. 
Adres: F. BEL OF, w Redakcji „Kurjera' 
a także mieszkanie,. Pomologiczną 4, 


Lonka PIECZE NEAD 1322 4 TYTUS OKE TRGA 
LEKARZ DENTYSTA ło 
Artur Broniatowski 


eja 8 ś 
przyjmuje od 9 rano do, 1 p.p. 1 od 3 do 7 wieoz 


POLECA Z WŁASNEJ 
WYTWORNI: 


KSIĘGI 


HANDLOWE 
GOTOWE i NA | 
ZAMÓWIENIE. 


gg ZE CR GA OJ CA CZAKI 2 
I Pierniki Toruńskie Í 
=: f w wielkim wyborze poleca 
A 

K 


S. Jaśkiewicz i 
F 


Il-a Aleja Ne 33. 


Wielki wybór 


kortów, wełny, oraz towarów 
bawełnianych poleca znana 
firma 


3. Dawidowicz i S-ka 


I Aleja 7, telefon 74. 


Dla pp. urzędników, 
ków ustępstwo, 


biuralistów i robotni- 


Sprzedaż hurtowa i detaliczna. 
a a m NA a TE e 


ZAKŁAD 
Der.tystyczno - Techniczny 


FRYDERYKA HOGHSTIMA 


- Częstochowa, Centralna 6 m. 5. 
4 otwarty od godziny 10-ej do 1-ej po południu 
iod 5—6 wieczorem. 


[32.] u Aleja 56 32. [32.| 
M. PELC: 


Poleca w wielkim wyborze świeże ma- © 
terjaly: bostony na suknie i kostju- 
my, wełny, jedwabie, garbadiny w ró- 
tnych kolorach, oraz prześcieradła, 
„ręczniki, płótna, fianele, barchany, 


E. OGŁOSZ 


; Na zasadzie okólnika M Z. P. Nr. F. 


_ piśmie W. U. Z. w Kielcach X Z. P. 


2. P. N 194 (Dz. Ust. M 35 z dn. 


_ mawia się za lekarstwa taksę, a mianowicie: 


3 Formuła. Cena. oraz p. Józef Neyman, 
om 1. Zinci sulfurici 0,12 Aq dest 350,0. . s F ++, 75 mk. 9 r. do 5 
BB 2. Acacetylo=salic 0,5 d.t d M 10 . i ź $ 3 50 . 
Æ 5. Morphi muriat OO Sacchari albi 02 Mio. d.t Mio | 12 z 
8 4. Camphor 0,1 Sacchari 0,2 d. t. d Nr. 6 in oblat ż s 50 , 
m 6. Hydr. chlor. mit 0,015 Sacchari 0,5 d. t. d. Nr. 6 s 50 , 
M 6. Opil puri 0,015 Sacch. albi 0,2 d. t. d. Nr. VI . i Ą 50 , 
 B 7. Calcii chlorati 100 Aq dest ad 200,0 Ę Ą z SSR N 
aM 8. = Pearsoni 50 Tinct ferri pom. 10, 4 z TO- 
„9. Inffol Digitalis titr e 1,0 ad 200,0 . s A x í 75 , 
é 10. Inf. fol. Dig talis titr e 0,5 ad 200,0 . 5 , 
11. Kreozoti fagi 5,0 Tinct Gencian 120 > j à 178 , 
e 12. Natri sulfurici 10,0 Natri bicarbon 5,0 Natri chloratti 


LARUSKI, 


3:88/5/1 z dn. 19 grudnia 1921 r. Magi 
| strat m. Częstochowy podaje do wiadomości, że na zasadzie rozporządzenia M. 
20 kwietnia 1929 r.) dla osób ubogich ustam 


Recepty dla osób winny być opatrzone adnotacją „pro paupere“. 


PREZYDENT: DR. J. MARCZEWSKI. 
LEKARZ MIEJSKI: DR. PURSKI. 


M Taniej niż wszędzie! B= 
NOWOOTWORZONY MAGAZYN BŁAWATNY 
obok „Obrony“ 


Wielki wybór białego płótna s wszystkich fabryk. 


M Taniej niż wszędzie! [Ę—5—jg 


„Kurjer Częstochowski" 6 Stycznia 1928 r. 


=== TELEFON 123, 


Od 18-go do 27-go marca 1922 r. 


POKAZ WZORÓW 
PRZEMYSŁU KRAJOWEGO 


i zagranicznego, reprezentowanego przez 
obywateli Rzeczygospolitej Polsk. łącznie 
z Ziemią Wileńską, G. Śląskiem i Gdańskiem 


II. TARG POZNAŃSKI 
odbędzie się przy Wieży G.-Śląskiej 
i placu Liwonjusza (5 minut drogi) 


szawie Złota 5. Adres telegr.; „Targ Poznański'--Konto P. K. O. 20154. 
Listę zgłoszeń zamyka się I lutego 1922 roku. 


ENIE. 


52454/1824/21 przesłanego przy 


Kursów*ul. Panny 


3,0 Aq. dest. 2000 75 


Miesięcznik ilustrowany, dw: spra 


B= 


wom techniki, Warszawa, Styczeń 1922, Mar- 

: szałkowska 46, 
= IN R Noworoczzy numer Mechanika, rozpoczy- 
LDŹ a i Ó $ nający IV-y rok tego AE JĘ= wydawnic- 
; = M zawa dotyku dow e ENEA & 
= i z ecyzji Ra arodów o podziale G. 
S i OGRODOWA 13. = Śląska. A, Gkwdowskisjo — O przesiióniu: 
e Poleca wielki wybór nowootrzymanych towarów już po znizonych cenach, Z rys. Z w asa U decy? ane 
T mianowicie. = zale e nc. APENTKI 
"Paz z = padkach napędu pasowego, T. Rolnika — O 
m PŁÓTNA  PŁÓCIENKA BARCHANY KOŁDRY _ FLANELE wyrobie sprawdzianów różniczkowych O pro. 
MB KORCIKI SZEWIOTY WEŁNY PŁÓTNA żyr. OBRUSY żyr. wadzeniu mniejszych wytwórni, O współpra- 
$| RĘCZNIKI żyr. COVERKOTY WELWETY BOSTONY. cownictwie w piśmie technicznem, B Rzeszo- 


tarskiego — O wskazówkach do użytkowania 
inwykatora. 

W dziale z warsztatów i pracowni znaj- 
dujemy spis uszkodzenia zewnętrznej pokry- 
wy cylindra maszyny parowej, opis pieca od- 
lewniczego „Ideal“ oraz szereg odpowiedzi na 
pyta nia czytelników Mechanika, 

Następnie kilka krótszych artykułów o no- 
wych maszynach wytwarzanych przez Stow. 


HURTOWNIA —. 


(ZADZIŃSKI | | 


Kursy Handlowe 


"Władysława Rychtera 


(dawniej St. Sudolskiego) 


Zapisy kandydatów (tek) na 2-GIE PÓŁROCZE przyjmuje Kancelarja 
arji M 35 (II e podwórze) od godz. 6 
Bank Związków Ziemian, Il Aleja 22 cd godz. 


Lokal szkolny mieści się przy ul. Panny Marji Mè 35. 


” 


POLECA Z WŁASNEJ 
WYTWORNI: 


PAPIERY 
BUCHALTERYJNE 
WE WSZYSTKICH 
FORMATACH. 


| CENY NAJNIŻSZE! 


(> TEODAD EE E URU ORNE RKKA CZNA 


| NA KARNAWAŁ | 


poleca firma 


i J. RZĄSIŃSKIEGO 


Kościusżki 19a, w podwórzu 

ki Telefon 3-18, 
Bogaty wybór wełen, jedwabi: różnych 
gatunków i kolorów na suknie balowe i 
wizytowe. Wszelkie białe towary kapy 
kołdry watowśne, korty męskie i spod- 
niowe, oraz wszelkie inne towary po, 
znacznie niższych onach, niż 

wszędzie! 


Auto-Przewozowy 


W. Uljański i K, Miszczak 
ul. Krakowska 64, 


Dostarcza: węgiel, koks, drzewo i zie= 
miopłody po cenach przystępnych. 


Najskuteczniejszy środek 


E (A p. SĘ przeciwko osłabieniu i wyczer 
KW” paniu erganizmu, niemocy ,ma- 
z lokrwistości (anemji), brakowi 
apetytu, złomu trawieniu i t.p. | 
Pigułki Siłotwórcze 
wyrobu Lab. Farm. „Ap. KOWALSKI" 


w Warszawie, Miodowa L. l. 


Skutek wprost zdumiewający, ujawnia 
się już po zużyciu pierwszego flakonu, 


Żądać w aptekach i składach aptecznych, 
En PW A PTZ 


a 


—T wieczorem 


p. p 


KURSY 


MATURALNE 


(polsko - katolickie) 


Artura Sulimy Sułkowskiego 
wznawiają wykłady dnia 12-go stycznia 1922 r. o godz. 
Zapisy codziennie od 10 -ej rano do Z-ej po poł. w lokalu Gimn. 


4 po poł. 
Kościuszki 24. 


Mechaników, o udziale Stowarzyszenia na Tar 
gach Wschodnich we Lwowie, o otwarciu 
szkoły rzemieślniczo-technicznej przy wytwór- 
ni Stowarzyszenia w Pruszkowie. 

Artykul „Twierdzenia geometryczne? za- 
poznaje nas z podstawowemi twierdzeniami 
F nauki. Dr. w. Kasprowicz w artykule 
„System metryczny w Polsce* podaje szereg 
tablic wiążących miary metryczne ze stoso- 
szer Ww kraju i w Ameryce jednostkami 

ar. 
przydatnemi być mogą. 

Część kronikarska zeszytu składa się z 
działów poświęconych szkolnictwu zawodowe- 
mu, przeglądowi książek i pism, prze lądowi 
wytwórczuści, oraz z szeregu notatek drob- 
niejszych 

Kilkadziesiąt starannie wykonanych itu- 
stracji uzupełnia treść tego zeszytu, który, 
jak i poprzednie, będzie napewno mile wi- 
dzianym przybyszem w środowisku coraz Įį- 
czniejszych odbiorców Mechanika w kraju i 
za oceanem. 


BED OWE OT T REE E WRWEDNĘDNĘA 


Wiadomości te bezsprzecznie wielce 


4 EATR „ODEON 


Wstrząsający dramat w 5'ciu wielkich aktach, stanowiący 3-cią SERJĘ +ARMARY Se ai Wszechswiatowej 


„CZŁOWIEK BEZ NAZWISKA” 


„Kurjer Częstochowski“ 6 Stycznia 1%.2 - 


Wielki 2-u godzinny program! 


Ostatni seans o 9:ej wieczorem, 


Program od poniedziałku 2 do piątku 6 Stycznia 


Sersacyine przygody w 6 ciu serjach wesołe- 
go złodzieja miljonów PIOTRA VOSSA i jego 
ucieczka przez lądy i morza. 


Nad program: Seff w Tingl=Tangiu zabawna sca w ka ch SKG 


r 


TEATR „PARYSKI? 


SKAZANY NA ZAGŁA 


Program od poniedziałku dnia 2 


-g0 do piątku dn. 6- go 


Stycznia 1922 roku. 


Dla młodzieży dozwolone. 


E 


Mi Serja!! INDYJSKIEGO SZTYLETU ili Serja!! 


Dramat w 6-ciu aktach wytwórni 


EDDIE POLO, 


KINO „NOW Y` 


W rolach tytułowych: 


A 


Los dziwnie czasem ludzkie czyny. pęta 
Chodsąt za nami jak mściciel uj arty: 

Ot hrabią Centi pozostał bez centa, 

Bo przegrał nawet ; posag siostry w karty. 


Qaspado, intryg zdradzieckich niesyty 
Pragnął z pomocą przyjść zgranemu bratu, 
By zdobyć serce pięknej Margaryty!.. 

"Tak się zaczyna akt pierw zy dramatu 


"Dr. Stefan Purski” 


Kilińskiego Ne 4 
==: CHOROBY ": za 
skórne i weneryczne 
Przyjmuje do 10-ej rano iod 


5—7 p.p. w niedziele i święta 
e od 8—11 rano. © 


Dr. Wacław Kon j 


M choroby wewnętrzne 
=" (spec. żołądka i kiszek) 
przyjmuje od 4-oj do 6 p.p. ul. Panny 
| Marji331w pracowni go gamet 
a nej od 6 do 7-eji pół wiecz, 
Pracownia bakterjologiczna (ul. Pan- 
ny Marji 81 lewa oficyna) otwarta 


codziennie od9-ej do 12-ej i od S-ej 
3 ri rame Ra 


LH Fulmanówna 


iekarz=dentysta 
= ll-ga Aleja 29 
przyjmuje: cd I0—l i od 3—6. 


Redaktor i Wydawca: 


Adam Paciorkowski, 


Doktór-okulista 


Ludwik Chomicki 


powrócił, 
ordynuje w chorobach oczu przy ul. Kazi- 
mierza 9, od godz. 12 do 8 


Dr. Paweł. Broniatowski 


w RASTROWE ul, Panny Marii t. j. Il Aleja 
Nr, 21, obok teatru „Paryskiego” 
Ghoroby: skórne, dróg moczowych | weneryczne, 
Przyjmuje, sa 9 — 12 rano 1 od 4—7 po poł. 
Panie od 12—1 w poł. 

októr med. 


Helena Ettinger-Kawaeff 


B. Assystentka prof. Klemporera w Berlinie 

B. Dyrektor Kliniki d-ra Kalmeyera i szpi- 

tala Międzynarodowego Czerwonego Krzy- 
ża w Petersburgu, 

Choroby wewnętrzne i nerwowe, 


Leczenie światłem i oe yz Sy 
Przyjmuje codziennie od 3—6 p. 
I-a Aleja Nr. 11 lewa oficyna 'II piętro 


Are med. E. Petrykat 
choroby skórne i sobktyówie 
" przyjmuje od z0dz.D+ej do Srej 
w soboty od 3—5 popoł. 
ul. Gen. Dąbrowskiego 6, I:sze piętro. 


E Lekarz-dentysta * 
Michał Grejniec 
ul. Panny Marji (I Aleja) Nro. 


Trzyjmuje ęaa od 9-0, njano do 1 po poł 
ad 3—7 wiecz. Telefon 250 


oraz premjowane 
piękności amerykańskie 


„Universal Film Manufacturing Co:** w Nowym-lorku, 


Telma Percy i Peggy O'Dare. 


Program od wtorku dn. w -go styczmia 1922 roku 


i dni POSEN b pe iw 


NE WINY 


Dramat w 6-ciu aktach osauty na tle miłości i zemsty. Szkic rozgrywa się w malowniczych okolicach. >: 


. Obóz cygański... Zamezysko prastare. . mh 
Godzinę duchów stary zegar zgrzyta... 67 ajj 


„Za dawne winy: musi ponieść koś a. 
ck 


Miłość 


ù ARS — teh wieczny pda 


Dramatu tego główny nerw osnowy — . 
Przepiękny obraz właśnie na ten temat 


Wyświetla dzisiaj kino teatr 


Dr. Lucjan Kędzierski 


ordynator oddziału położniczego miejs kiego 
Akuszerja i choroby kobiece. 


przyjmaje do 10-ej rano i od 3 do 6 o poł. 
ul. Piłsudskiego (Doiazd) M 5 
Telefon N 412. 


rracowria paraSoli i lasek 
S. GRABIRERA 


przyjmuje obstalunki i reparacje po ce: 
nach przystępnych 
Aleia 8 w podwórzu prawa oficyna. 


Dr. Józef KLUCZEWSKI 


b. ordynator akuszeryjno-giue- 
kologicznej kliniki w Kazaniu 
tl aleja M 32- parter prawa oficyna. 
Choroby kobiece i wewnętrzne, 
Przyjmuje od 9 do 10 rano i od 4 do 6 
po południu. 


‘GZ 'u Zp BYSIIS 'EMEZSIEĄ ‘Neg Euuy 
Kuzorua;G6Ky-oużoAjauso4 uoje$ "AurepisAm 
ełuopkz su ‘T 008 nrusmakzaijo Od B1034 ‘ed 
VIP 'Q TE W EAnzsoJq AMJOINSAP-0ZBASA ©70[Q 
-04 ppouyəjd puuszIım r pkugkyso ozowm Hef 


Ä}əiqoy JŞouyƏld 
korepetytor udziela lekcji 
Student zakresie 8 klas gimna- 
zjalnych M. Rdzaatal, Ogrodowa 22. 
kartę tymczasową 
Skradziono demobilizacyjną 
na imię Piotra Madei z Sokolnik. 
A ies, wilk, wabi się „Neptek* 
Zginął odprowadzić za nagrodą; Za- 
wodzie Rybia 11. 


„Nowy *. 


ma OSAdA W 4 
Do sprzedania ur. 
ra od Qzęstoelowy) 6 mórg ziemt z būs — 
dynkami, cena do omówienta. Warunki pray- 
stepne, Adres; Mirów, Jakób Radecki poczta 
Częstochowa, gm. Rędziny. i 8 M7 


„ów. 
Stolarz ii n 


= kartę powołania, wyda 
Zgubiono ną przez Komieję, hę: 3 
rową w Wieluniu na —- m aż s 
, wydany pr =; 
Zgubiono i: Magistrat m, \ 
ora 


arto odroczenia wydaną przez Koladsję 7 
poborową w Wieluniu na imię Alter Przedbor- — 


ski. 
3 
Zgubiono rycin 


rowa w Wieluniu na imię Jana Presia. 


UA ach, 
kartę zwolnienia wyda- 


z 
Zg ubiono ną przez 40 p- p. na w 


mi gun Szyja S? 
Zqirą Ę api ciemno - bronzowy z ż 


brożą, odprowadzić za d 
wynagrodzeniem Apteka ul. Kordeckiego 24. 
lokalu na duży 8 


Poszukuję w Starym, tub 


wym Rynku. Oferty do skrzynki „Kurjera* pd. 


„Skien“, i 
= lokumenty wojskowe S 
zgubiono na imię Józef KĘ AJ 


25, p. p. Znalazcę uprasza się O zwrócenie 


Gminy Praszka. f 23 
Piekarnię » mino Tuipie hre RA 
mę w dzierżawę. Er pa do Admintstrac JE 
„Kurjera* dla , (Are, w, 
— pojedyńczo oraz całe | 
Marki kolekcje, Kupuje księg rai 

Antoniego Rgera w Częstochowie /Alo : 
w dzierzawę majątek kilku$ 

TAA włókowy. Pośrednictwo wy% 
kluczone. Wiadomość w „Kurjerze”, SOO 


